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ZOl 2--6 razowe po kop ... za • 
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za 7-10 razowo po kop. ,3 sa 
~iersz. 

RelLl.my po 10 k. z~ .... potlt •• 
Cenił- oP'łolzeó s"".....·r',..- . '~ 

10 kop. od wlorłZa: 
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w y C h O d Z i W każ d ą N i e d z i elę w r a z z o d d z i e I n y m s t a ł y m O o d a t k i e m P o w i e ś c i o w y m. 
Biuro Redakcyi i ekspedycyj a główna, w domu W -go Micheisona Prenumeratę przyjl~ują w .Piotl'i~owie Sinro Redakcy.i i o~ l e księgarnie. 

b k :\tl (J"st tu _ Ogłoszenia przYJ·mul·,.: RedakcYJ'a obiedwie w TomaszowIe raws~,m kSIęgarnIa .J. Mazarakl-prgla tego, 
0.0 - ~_l ra • ., ~ .. J , W CzęstochowIe W Gas7.teckI. I , I Łasku W. Gra.f'. 
łt81e<:_~arme. oraz poza granicamI ~uberm wylDlemone obok agen- w Bcdzinie Janiszewski Stan, w Łodzi Jan'l8zewskl' Le Jd 
tury w miastach powiatowych i agentura .Rajchman i i!'renJlel'" 'v B~7.ezinaeh : Krzemieniewski JIII.

I 
'IV Radomsku :Go~Mzyński Frd~:i~ZdC 

w V'larszawie. w Dąb~owie " Tomaszewski J, w Rawie • E, Sulimierska.. 

lłIIlr' Agentura Towarzystwa Ubezpieczeń "JAKOR" od Ognia . na Życie. __ 
Ulioa "l'ocztowa", tlom pIlili Bortkif'wicz, obok gubernii. (20-16) 

ojca za zbytnią surowość, opuści t dom ro-

dzinie 10 rano w kOS.Cl~I_e po BerDardyn- r-poczywał we śnie, Stefan został puszczony 

I ID wentarzy, Ziemia lekka lasy rodegle, 
ale wyniszczone. 

I 
W dniu 29 listrpada we wtorek, odpra- I dziców i nnmówił mutk ę d() w8pótud~ialu 

II .wione będzie Daboże~8.two żałobne o g.O-1 w zbrodni. Pewnej nocy, gdy stary ojciec 

skim za duszę ś. I), Emilu z Czarno w- d' b - k'. dł' '. ' 
8kich Młodow8kiej, na które "odzina ,o I: y prze:'. mat ~ 1 21.1 U 8pląc,en~u CIOII 

zmarłej zaprasza przyjaciół i znajomych. slekI~r~,-:llderzony Jednak zdołal SIę ]eSlcCZe 
podmesć l schwytać żonę za koszulę, wtedy 

- Pan Epsztejn, magik, któI'Y po~ 
pisywał się Da dwóch wieCl',orllch ubiegłego 
tygodniu w tutej!!z.vm teutrze, dowiódł kil­
kIlhotnie wielkiej istotnie zręczności i zna­
jomości swojego fachu; szkoda tylko, że żad,­
nym .ięzykiem nie wtada poprawnie. Przy­
zwyczailiśmy się, co prawda, do .łamanej 
polszczyzny r"zmaitych pp, "prestidigitato­
I'ów"-ale nigdy nie słyszeliśmy, aby który 
z nich tak dalece posuwał S"'ą w tym wzglę­
dzie nieznajomość, jak p, E., który d\l'óch 
wyrllzów nie umie z sobą dobrze skl, ' ić. 

Wiadomości Bieżące. 
, ok,rutuy syn powtórnem uderzeniem odr!}­

.l2~. ojcu rękę, poczem ciało złożono nil 
wńz i zukopano w sąsiednim lesie, 

Co "raj to obyc~aj. (Art: nn~csł,) 
P1'lysl"wic tu w .. ~u.pelnoścl ,st.osuJ~ Się o­
becnie (lo gubernIl plOtl'kowskIejo " duchu 
bowilID 'Nnjwyż~ze!!o Ukazu ocudzoziemta6h 
l'ejenci piotrkowscy wyma~~ją puy kon­
traktach kupJu-sprzedaży 1 mnych aktach 
urzędowych, skladania sWladectwa, wójta 

gminy, poświadczoneg(~ pr~ez oaczelOlka po ­
wiatu' 1\ nawet w mektorych wypadkllch 
przez l'Ząd f.!uberllijalny. Tymczasem w io­
llych p:ubcrn.ijuch rejenci, wymagają 'popro­
stu złożenia paszportu l na zusadzIe tego 
dowodu I'rzyjmujłł akta od stron intere80-
wanych. 

W ~estuwit.niu tych dwóch dowodów, 
który z ni ch zusluguje 11U większf} wiarę? 
musimy l'rzyznnć stanow?zo, że paSZ~)OI't; w 
nim bowilm J<,st J!()s\\lIIdczeme, ze dana 
jednostku jlst stalym lllieszk ańcem kruj~; 
on to nudnje jedlIostce prawo "yrkulacYJ, 
wzywajljc wlatlze u ojskowe i cywil,ne do 
niesienie jej p"mocy, KOEzt u.zysktlmu pa­
s:1portu dla obywatela wynOSI kup, 25, u 
dlu włościan wydawany jest darmo na iół · 
tych blankietach; wyl'obieni~ zaś świade~­
t",a poeiąga za tlubą. koszt k~lkuna8tn ~ubll~ 
rucbując ~ to koszta podroiy ,do gIlIlny J 

powiutu. Ząuanie poświadcz~11l~ Autenty­
czności świudectwa przez powJat]e8t wprost 
niemożliwe; jakże bawiem poświadcznć po. 
wiat będzie, kiedy niemu u siebie ksiąg lu­
dności, które są w gminie? Jeżeli więc 8tro­
na interesowana będzie chciab zadosyć u· 
czynió temu warunkowi, to musi wójta z 
księgami wieść do powiatu. Wj~ocznie, re­
jeIlci piotrkowscy g?rlilVo~ć swoją. zada.leko 
posunęli i składalJle ŚWJUdectw pOWlllUO 
być l!:a~tąpione okazywaniem paszportów, 
jak to ma miejsce w innych ~ ubernijacli, 

Sprawę to roztrzygał w ubiegłą środę 
miejscowy sąd okręgowy-i uznawszy Ste­
fana Drznzllę winnym ojcobójstwa, z,ofję 
zaę Dl'zuzgę mężobój,twa, skazał ich na 
ciężkie robott. '" kopalniach na całe życie. 

- (N(ulesłane). Gdzie jest nasz ko· 
mitet "unitarny i ul'ohitekciY - W posesyi 
p. Ka1'l i ńskief,!:o, gdzi e hotel Wileńsl;.i, wy­
budowano nową oficynę. Tym sj>030bem, 
oprócz numerów hotelowych, (zajmująeyoh 
lIiecałe ~jętro pierwsze) jest tam ze 20 miesz­
kań prywatnych, mniejszych i większych, a 
ty lko 3 1l1iejsca U8tępO we, utrzyrr.ane naj nie­
czyściej, jak można eobie wyobrazić, Wpra­
wdzie nulażaloby oskarżyć o podobny niepo­
rządek większą polowę tutejszych pp. wła­
ścicieli domów; ale tym razem ... ybiel'amy 
miejsce p,'yncypalne, dla Wlikazania go, ja. 
ko pl'zykład. Opodul od niego, znujdzie kto 
eiekawy, drugą posesyję, w l,tól'ej chliwek 
utrzymy"ally w drwalni, dół kloaczny po 
za miejscumi ustępowemi, i zakład rzeźni­
c'J.y umieszczony w !luterenach pod oficyną 
-ry~alillują z sobą o lepsze w roznoszeniu 
po calem podwórzu zabijajl}cych miazma­
tów. Niedawno, w8zcdlszy do owej posesyi, 
zmuszeni byliśmy cofnąć się z połowy 
drugi, L. P. 

- W k06ciele farnym, od nieja­
kiegoś czaeu spie wa 00 nit dzielę podczas 
nabożeństwa ChÓl' męzki złożony z ,'zemieśl­
ników tutejszyoh, a [{ierowuny przez orga­
nistę tegoż kościoła, Rzecz to godua uznania 
i zachęty. Obecnie chór ten składa się dopie­
ro z 7 osób, i tuk: tenory l Lud wik Hej­
man, i Antoni Łą~iewski; teuol'y II Józef 
Macie.il'zyk i Adam Godlewski; basy I An­
toni Hejman, i .JÓzef Godlowski; bus II 
Piotr Lisiecki. Na orgauach towarzyszy St:l­
ni9taw Pawlikowski; kieruje chórami p, 
19, Grzesiak. 

- Z przyjemno6cią zanotować nam 
tu wypudu, że zdrowie młodego pokolenia 
i rozwinięcie jego sił fizycznych zaczyna 
na sel'yjll intere8t>wac rodziców, i że kilku 
chłopozyków od lat 7-iu do 10-ciu od paru 
już tygodni uczy się w mieścio naszem gim­
nastyki, 

- Brutowe wYł·o,by Z 'włÓczki, 
jak kl,unasze, kaftaniki, rękawki, pn um. 
knięciu nauki koronek, można zamuwiać ''f 

domu p, Jasińskiego, vis a vis teatru na 
drufdem piętrze, w mieszkaniu p, Hołubskiej. 
Robót tych wraz z cerowaniem uozy się 
ośm dziewcząt. 'famże po nowym roku 
rozpocznio się nauczanie szycia biał( go. 
J ORt też 100 łokci w!)zkich koronek, szal i 
chustka sznelowa !'Obotą deskowłł - do 
"przedllnia. 

- W 'miejscowej ochronie wy­
rabi 'lj ą się małe koszyczki rozmaitej wiel­
kości i kształtów oraz rumki z koloroweO'o 
papieru. Koszycz ki można zama wiać, ~a 
gwiazdkę do ubrania ch()inek. Okazy będlł 
umie8zczone w księgarni p. J ędl'zejewicza. 

- Prezesem nowej Rady Zarz~dzajlł­
cej miejt;cuwegu Towarzystwa Dobroozyn­
ności zostnł obrany i zat wieruzony p. Sta­
nisll:! \V Srzednioki vicQ- pl'ezes wydziału cy­
wilnego miejscowego są.du okręgowego. Pre­
zesem ,gaś Komisvi Rewizyjnej tegoż towa­
rzy8t wa p. Cezary J 8()hilDowski. 

- Dt:iewczynka sierota~ ffiajłłca 
półto~a roku, jest do wzięcia na wychowa. 
nie. Opiekowało się nią. dotąd Towarzy­
litwo Dob,'oczynnoślli, płaCiłO za jej wyży­
wienie, o czeUl donosiliśmy w swoim czusie. 

- Jeden e piotrkowian drukuje 
w W ul'szawie obszel'llą ~ratnatykę Volapii­
ku, która zapewne niedługo ukaże się n~ 
półkach księgarskich. 

Z ~al~ .łądowej., ~ lir,cu 
1'. b. we wsi Zary w pOWIecIe łuskun 
przepadł bez wieści ~lościan,i~ Mateusz 
Drzazga. Przez parę dOl na pl'OZ~O ~zuku­
no go ' w okoliczuych 11l'lach l polach, 
dopiero po tygoduiu przeszło pastuch wypa­
dkiem natrafił na nagiego !.ru pa z odgl'Y' 
zioną przez psy ręką, wkopanego w zie­
mi i przykrytego choiną, Sl,euztwo wykr>:­
lo jż zbrodnia została spetmoną przez naJ' 
biiż!!z[} rodzinę zabite<1o, wskutek ozego 
łll'eeztowuno żonę dena~a Zofiję i 21-let­
niellO ich syna Stefana. ObOje u sędziego 
śledllzeO'o d,) winy się uie przyznali, Pomi­
mo to,Ookazało się, że Stefan, nienawidząu 

- Na licytacyi drugiej 0.1 zm­
ż()nego szacunku, ~przedane zo.tały IV dniu 
18 b. 1l1. pl'zez t.utejsz,! tlYl'ekcyję szczegó. 
łową tlobl'a Prusicko, z Iy)wiatu l'adumskow-
8kie~o, włók 160, za 1'1l. l5,48~, wyl'llźnie 
rB. pietnaście tysięcy czterysta ośmdziediąt 
tl'zy. Kupująoa takowe gI'ÓWII'1 wierzyci el­
ka p, NakwI.Isku, miała na hypotęoe tychże 
rs. 35,~5U. Po;i,ycEka Tow, Kredytowego, 
przypadająca do amortYlaoyi, wynosi ''s, 
13,6~~J, J eBt to majątek znajdujący się w 
stanie zupełnego opuszc~enia, bez zasiewów 

- .Hwatera starszego leśniczego piotr­
kowllk;egll l'zą.dOWegll leśnict.wa przeaiesio­
n'ł została ze wsi Lubień do wai l\oIe8zcze 
pod Piotrkowem, 

- IPypłaciła pożyc:ek V "eryi 
dyrekcyju !!zczegótowa piotrkowska, IV ciągu 
ubiegłego miesiąca, na ogólną sume rs. 
95,800, Z tego do rą.k właścicieli 47,90u. 
wierzycielom 46,300; złożono zaś do de· 
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pol'y~u rs, 1,600. Wszystkich potyczek V kowskieg(), a później pr;y ~8półlldzia'le pa- pflle~~ na dług'otel'lninolyym ICI;edyoie (Od 
seryi wypłauono dotl}d rs. 2,6'4'1,900: n1ł St':' Ctlpriol!ie Mendęt8ohn8 .Hl1rth()ldy- 12.~18.. miesięoy), polscy li:a.9 przelDystowy 

-NaTiTtUl"e-a::;;Oed8k61Ji "Prteglądu k&idy numer gorąoo oldaskiw~ny, Człon· przyzwyozaili się dziat~lność swoją. grunt() 
Tygodnio.Yegó",. "wy8~to bardzo oeoM d&iet~ krwie .. aś '-! IIJ:.;lItllj~ 1 wJ.k.ąnal~ , , kilkIł śpie- waó na szybkim obrooie kapitału, a- wi~c 
ko p. t. '(ISg;lq8k'f. • • Stano\"i ono piorw"y wG.w' z teJlla~(>" . pri'~~~żl..l:e . 1udowY<1h: .na kre.dY6ie krótkot.ermino\virn. Okolieznośó 
tomik obszerniejszej' ' publikaoyi, któl'a za- "C ' ciało si, tZosi ja~ódp"""t llStoi jnw~r," pOWy Ż81l 1l' zł.iewda nabywGClw do utrzyma­
wierać ma opisy r( żnyc" ziem i prowinoyj . ,Gz'ery lata' wiarn,.ilł~ stuJiył~." -Najlepi,e) . nis dawnyoh sto8unków z pl'zemystowoami 
z ilu8tracyjll.mi,, · apl'acowany popqlal'nie, B odśp.il'wan\ł ;, W cie.\ly.\ wiep'~(IJ:" _ K&tal'bi.n:- Cesarstw.Ił. · ' 
prlj+znaozony do' łatwej i u~yteoznei . lektul'Y Bkie~o li hjrun oze>?k~l '.I\Gd1ii!3 dO~)lek I~óju . O kon~ure?~yi fab,l'yk "i~~niu. gu~ików 
dla ogółu i młodzfeży, - "Szląsk ll , ktÓl'y przeto~()lly dla "Luc.l'!''' , [.'l'Zez p. G~Jew-, kokosowy,cb, lIpeł, taSIemek, l mnye ktoryoh 
maipy llrzed SObóf. zaleca się bogatą trcśoifłi skieglJ. C~~brst\fO wcale nie posiada dzisiaj nie 
pięknytn pa-pl61"em i drilltiem, oraz mno~o- I wszystko byłoby bar.ąz:o doJ;>rze, gdyby ... może być mowy, 
śc~' ilu8traeyj~ przedstawiająoych różne wi- nie deklamaoyja, Stu!znie kt " ś powiedzia.ł, n Nie podo'Jna jedOl\k zaprzeozyć, mówi 
deki, tej dawnej pllow~n~yi polskiej, typy ze aml1~orską deklalUaoyję tmdniej przeł- prof, .JanŻułł, istnienia pewnej konkurenoyi 
ludowe, oraz portrety monarohów da wnyoh ~ną{) aniżeli sU0h,. bułkę"':""il ozem na kon- w handlu tkaninami wełnianemi. Pl'zemysł 
i teraź'Ilicjsil!fob, \Jł!l'dająoy'ch tą ziemią, po' oercie lutni mieliśmy sposobność się prze- IYcłniany powstll.t i rc>zwinął się duleko 
cZlłW8Zy od' Bdł.estawa Chrobrego,-Piękny konać, Nieznośnym jeilt dyletantyzm w woze.niej IV Polsce, aniżę\i IV Rosyi; IV cza- ' 
to . zaiste np.omihek na zbliitij"ą.o/ł się gwia~ rleklulllacyi, tombll.l'dziej. że oit1 potrze' 8ie zaś ostatniego pt'zcsilenia \V Cesllrilt wie 
zdkę, _ Nadto, na~ładem tej~e RedakoYI, buje Olla za~to~owanitt ja~ichkolwiolć pra- handel tkaninami wełnianemi poohodzenia pol­
wyszedł na rok 1888 kalendarz enoyklope- wideł, ale polega tylko, nil swobodzie u- s7dego, szozególniej w połt~dniowej Rosyi, zna­
dy-ozny "Ruoh" -znll~znie obszel'niej",zy od czuoi r~ , popal'tcgo pięknośoią gło!!u, Tylko komicie się zwiększył. - W równym stopniu, 
pr.eszróro()zne~o'.-Sz;~zegótowBze. dane, d~ . deklamaoy.ia petna prawdy, wykońoy.enia, Ivszystkie rosyjsIcie fabl'yki szkła znajdujlł 
tycząee obu p'owyższych wydawlllct\v, znaJ- swobodna i \folna od przeiludy. może być k.onkul'entów IV zagl'anioznyeb produ.cen.. 
dą Gzytelnil'lY przy końcu dzidiejazego nu- za ; lIlująoą. Niektórzy nIl wet, bardzo dobrzy boh t.ych wyrobów. posiadających f:lbryki 
mern, w dziale ogłoszeń, artyści dramatyozni, nie CUOIł występOWJlĆ w okrę~u sosnowieckim." 

_ NakltUld firmy. "T. Paproekie- z deklamacyją, gdy~ wymaga ona Odl'ęblle~o Celem l'ozwiązania drłl~ie!!o z posb\wio-

M 'K 'talentu, warunków i techniki. W mieś. nyoh wytej pytań pl'of, Janżlltl zmuszonym go i S·ki" wyszła książka aryl ollopm-
ołaiej p. t. " Cztery Nowele'" (Miohac Duniak:, cie naszem jest kilka osób, () któI'yeh był popl'zestaó na wiadomościaoh zebranych 
Woll.lieeh Zapała. Ultimlls. Pod prawem) . mOŻU!l pewiedzinć, że dtlbrze dekluu'lu, w czasie swej deleg;acyi do KrólC3twa, Na. 

J " ó h ,'" i [{tól'e llicrull J' nż publioznie występo. podsta\vie tyoh wi\\dum()śoi, oi!óllHl pl'O luk. 
Gorlłoe wzmianki o mej w mekt ryc Ol'g'a- ." 
nach_pl'asy wal'szawskiejJ jakie się już ukazały, wały, Do talHolI należą panowie Ch . i G, oyjt\ 141" zbadanyoh plozez p. Janżułta Wy-
powinny zuchęcić naszych ozytelników d" Ol1UZ panna K,-Sz~oda , Ż'O dyrekto:' .Lutni n bitniejszyoh fabryk, wynosita w 1885 1'.67 lf, 
blizkiego zupomania się z tą najnowdzą nie poprosił o deklurnacyję której z tych mil. rSl', Z ogółu pt'O lllkoyi 141 ftlbryk 

k' os()b. Oochód z koncertu ob,'ócono w fI)- wydłano to~orów: 
Pr IOIł utalentowanej i. głośnej poet l, C l 

łowie na rzecz miejscowych oohronek. do CS,arRtwa na sumę 3ó l
/, mi. r" czyli 63:' 0 

- 25-letnią roc~"fcfJ zatożeHi tl b. POlVstl.\tu tu u nas orkiestm amatorska, do KroJeB~wa na sumę ~2 mt!, r., czylt 47 lo 
S2koly Główn~J' u"zoil "Tygodnik llu~tro- / d l l t d . I·'lk ł Ztąd Wniosek, że w,ększa część zbytu pol-" ktom otyc lczas s { li 11 SIę Z "I U CZ Oll- k'" .f: b k ' . , , 
w11ny" odobnem wspomnieniem i Jdpowied. ków. Życzyć tylko trzeba, aby powdttlto ~tc,; ./t I'!J Z ma- ólml~J8~~ {;O z~4frall~c~{'n 
niemi iluitl'aoyjami, zto~on6rui z wizerunków jeszc1e Tow ilrzystwo Muzyczne, któI'e po- !'\es wa. 188~g i n:i llÓoZ y t z fl i:­
wszystkich pl'Ofe801'Ó~ i niektól'yoh uozniów 'ł~czone z "Lutnią" mogłoby przyczynić I!ię n1Y8~f bW r

k
· hó a 
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wazechoiey, jacy później zasłynęli na polu d " " ił I'y wyró IV we nlllllVC pl'zesz () 

k R
' k' o Ul'ozmalOeOI!\ nuszeno monoto nnelto zycla, 4 'l )' 2' f b k' - (0 -I ) 

piJlmiennittwa rajowego. zeoz plę 'na Ja. Nie-lutllżs'ia, 1111. 1:- I ~ l'y I cera:tyny- ~ mI, l', 
ko mysI i jako wykonanie. Mamy w żywej _____ wyłQczn~e pracują dła Ce9 111'~tlVa; 16 Llbr, 
pamięoi te błogie czasy niezwyfde!!o zap!\- W KWESTYI PRZEMYSŁU KRÓLE- wyrobów wetnian:,ch, (8' mil. r.) i 6 fabl'yk 
łu do mLUki ~ 8~modziel,nrJj prauy dla o/!ól- SIWA POLSKIEGO wy,'ob6w bawełnianych (około 9 mil. rue.) 
nego dobra, JakIe ożywlaty nall. b, wycho. , • pl'uwainie wJlr'oby swe wyaytajrj do Rosyi 
wańców S2koty Gtównej,- KUl'yjer Uo- (StreszczelIie najnowszej broszury prof, Jauzułła, prze, pozostałe f'lbl'yki, który\\h w stale kate-
d . " lU! 321 dob n 'b I tłómllciionej i wydanej nakł.ulem • KraJu , ") gorYJ' e Il)'ąć nic podobna, \t •. małych tyl-złenuy w H! W po ny SpOdO ucz- " 
eil wzmiankowaną l'ooznioę, ko ilościn<!h (lotltlll'(\zają produkta swe do 

(d, c.,llatl'z]e 44 45 4~i47). Ces!U'stwa. Naj'Wi~ks(,y za.tem odbyt na ryn. 

Korespondencyj e "Ty[odnia." 
Cz@stochowa" d. 22 Listopada \887 I', 

Pierwszy wyst~p .Lutni" ,-Słówko o' deklamacyi,­
Orkiostra amatoraka,-Towarzystwo muzyczne, 

Stowarzyszenie śpiewaokie "Lutnia", któ' 
re zawi łzało się u us pl'zed kilkoma mie­
silłoami, zaprezentowało się w ni(ldziel~ 
(20 listopada) publiozności cZl;jstoehowskiej, 
jes~cze w przeddzień koncertu, po mieiicie 
rozeszla się pogroska, że bilety j uj; roze· 
brano, że je przepfacl1no etc. etc, 

Niedziela-godzina 7 1
/ 2 wieczorem, Wcho· 

dzimy do sali teatralnej, Niegodziwe oświe· 
tlenie kilku słabo mill:dcący:h lamp i swąd 
odrazu nas ' uderza. Ale sza! słychać piel'­
wszy d?\~onel.-:, Rozgląd'lmy się-parter pet­
ny, loże wszystkie zajęte,' gal()ryja przeładu -
waną-ani jednego miejsca \volnego, N a­
reszcie podnosi się kurtyna i pl'zedsoa.w-ie­
nie się rozpoczyna "konoel'tem" MoschelesB. 
wykonanym nil dwóch fortepianaoh pl'zez 
panią H. G, i pana. Sz, 8tarallnll gra~ wy­
eieniowana do najdrobniejszych szczegółów, 
zadQwolniła publiczność, która też rzęsis­
tern i okładkami wynagrodzi ta szanownyoh 
amatorów. Nagle I'odegają się oklaski-na 
scenie pojawia się in pleno "Lutnia," skh1-
dająca się ze 30 blizko członków z dYI'e­
kt()t'em ?, SochllGzelvakim n!l czele i l'OZPI)­
czynu popili odśpiewaniem "HasL1", po 
którem nll.3t~ pują d wa śpiewy chóralne z 
ternatów ludowyoh: "0 cóżeś się zadumata 
dziewczyn" moj ~l" i "A z góry, z góry jadą 
mazul'Y" '" Tę o8tatnią piosnkę na ogól Ile 
żądanie nlUsiau() pvwtól."zyć. Na. tem skoń­
czyła się pierwsza część progl'alUll. W dal­
szym ciągu pani H, G. wykonała jeszcze 
IlNokturn" Szopena i "Tarnntellę" Mosz-

VUl. kach rosYJskioh zllajdllJą wyroby polskie wet-
W ro.zdziale VIIl-m prof, J anżułt odro- mane, p'o nich dopiero nustępują wYl'oby 

wiada na d.va następująoe pytania: a) czy bawełniane. Jeżeli konkurencyi z t<:lmi 0-

konkurenoyja fabryk polskioh gl'ozi poważnem statuiemi wyrobami ł'osyjsoy Pl'oducenci 
ntiJbezpieczeńsiwem obecnemu i przyszłemn roz- nie odozuwają silnie, f(~kt ten objaśnia , się 
wo'jowi przemysłu w śl'odkowcj Rosyi."2 i b) tą jedynie przyczyną, że Królest wo ma 
do jakich miallowict'e mzejscowo8ci w Rosyi swój stary rynek w pótnl)cno i południo­
skiel'owywa swe wyroby pr'zemysl polski, gdzie wu-zachodnich gubernijach Ces31'stwIl, na 
znajduje nabywoów i do jakwh zbyt ten do- którym wYl'oby rosyjskie nigdy szerokim 
chodzi rozmiarów ~ N a pip,rwsze z tych py- odbytem się nie cieszyty, a guzie polscy 
tan prof, Janiołt daje następującą stano- fabrykanci oddowna mają bal'uzo znaczny 
czą i jasno sformułowaną odpowiedź: nO zastęp stałyoh konsumentów,-R' .związi.l.nie 
poważne m niebezpie(JZ(Jńsiwie, jakie mogłyby pytania: W jakioh kien~nkaoh r-ozchodZ4 si~ 
dla całości pr2emyslu t-osvjskiego pl'zedstawia6 towary polskie w Rosyi i w jakich mz'eJscowo­
fabl'yki polskie nie może być i mowy, P/ozy- tciach najwif}kszy znajdują odbyt, w braku 
najmniej w najblzższe) przyszłości, A zdunie niezbędnych danych, nie jest wyozerpuj:}­
to szan. rofes-or popiel'a następującymi do- cem, Jednostl'onne badania rowytęzej 
wodami: cały pl'zemysł polski wszystkich kwestyi (na podsta Ivie wykazów bankowyoh 
10-eiu . gubernij Królestwa, z wyjątkiem O ilości zdyskontowanych i pl'Zyjętyc~ W 

górniczego., pl'zeclstawia }vartość swej pro- komis weksli) doprowadzito p!'of . . Jllnżntła 
dukoyi w cyfrze 191 mil. 1'Sl', rocznie, gdy do wniosku, że nafw~·ę1csz.l/ zbyt wy"obówJab­
tymczasem jedna tylko gub, moskiewska ryk polskich odbywa się na ~'ynkach krajU 
daje 217 mil, r8r. Przemysł bawetniuny, p6łnocno i połu.dniowo-zachodniego, który za­
ta ~lówna gałęź pl'zemy'stu całego okręgu wsze znajdował sir; w pewnej e7c.momicznej za ­
moskiewskiego, w pl'zeciągu ostatnioh lat leżlwsci od K~-dlesłwa; nadto. w ostatmch cza­
BO·tu, tak potężnie się l'ozwinąt, pod wpły- sach przemysł polskt' odniósł pewne zaborcze 
wem tal'yfy protekcyjnej, że tl'udno nawet zwycięztwa w haju. Nowo r o8yjskim, .Drngie 
f)]'zypuścić, aby mógł choć ozęść sweJ!" jlby- miejsce należy się gubermjom środkowym, a 
tu zarówno " Rosyi Europejskiej, juk i w głównie Moskiewskiej, której Królestwo sprze­
S yberyi utl'acić, Pl'zemysł bu wełqiany daje znaozną część swych półfabrykatów (wetny 
Moskiewski i Władimil'ski nietylko nie gremplowanej. wigoniu, cel'azyny) i z:ltJzyna 
u~tępu.ic, ale n1łwet pod wielu względami już 7conk/t1'ować 1nlteryjami welnianemi l' 

stoi wyżej od przemystu pniskiego, a j~eli wszelkiego rodzaju drobne/nt wyrobami okręglb 
ten ostatni może się pochwalió tanim ()!l- Warszawskiego (wyroby platerowane i ul'ty­
lem i więcej pI'oduk0yjnem <ipożytkowuOl fi kuty mody). Nakorłiec, z wyrobami rosyj­
odpadków, za to Pl,zemyst o:J.wetniany m skiemi pllczynaJą walczyć o lepsze wy?-oby pol­
skiewski korzysta ze znacznio tań~zego 1'0· skie, pr-zeważnie wełniane, na I~alLkazie, a na , 
ootnika, wskutek czego \~yl'oby fabl'yk ił/.el w Azyi środkowej, gdzie coraz wif}!cszym 
l'os,yjskich wcale nie są droższe od polSkioh, cieszą się odbytem, 
Nadto, zbyt tkanin bawel'nianych Cesurstwu Reasumując wszyJtkie powyżej przy to-
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-«on e fakta, prof. Ja-ntutł puy~hodzi do o Iprztldaż nieruohomośoi w osadlie UJazd pod H 100 
• lo.. sl l k poł010nej, od 1Iumy N. łł~. 

ft&ttrozlie~o , W'Dł08 "i 1l: • • e pr%fJm!/ po s ł - ' 18 (30) ' listop. w biurl:Cl p~tn bę4zińlkiłlgo~" ~~q" Rpi!ltde wyborowe za pud 75%- koP; 
łDZrast~l...i . roil<~i1~~ ~ię ,*naturalnie~ ~e 1'1ł- Da ·tpte'c!hletnle wydzierbwLmie oświetlenia 4J la"" aroahre' 12'1'/, " wolyńslllłe' od 6617, 'lZ,r !itel' ... ki., 
ozaj u'wllta.ć . .g1ł nalę~y za ewou opiekI rz/ł- tarń miejskich w Będzinie'oo 81łiJl)' 1'\1. 60", k 7~. wyborllwe pud 73 1/. łl;ojl./ śrc<lnię 70-q~IIA jeleekk> 
d .. . l l t . oh t r ń pllń~twa owoe - l (13) grad. ·w magistracie m. Łodz~ na trzecb wyborolve • DO 72'/, kop., ~8rednię po 70 kop., zwy. ~."e.J I wle .o e .111 8 a Il . , ' . letnIe wydzierżawienie doohodchv ~ ł.1fek ,'I( ~yn •• czajoe _ t do _ kop. PszenJca biała pu. 1 

Sosnowiec 23 Listopada 188i r. 

w)'bodowaJlYw. 1lI;lac,zqY.Ql B\<:lPlll!l k08ztem go1lze, ii opłat ' od pogrzabchr iydoWllkioh.I , Q<l ~nlqy .od tQ~ • .....I. U4 k. czerW9na po _ kop., sółta od 
kOD.umlm~Ów r08yjs,l\iQ~. .Ą. qhooiaź prze· rs. ~()O rocznie. ' iO/P/.-hi kop. Owies qia!v ciężki od 61 _ 
myat polski, p.omimo. szybkiego s\V~go r~z- - tego z dnia W' ma:gistrscill. mi Piotrlrowa, na 71. wyborowy _ k. pud. średni - kop, zWYfzajnr 
woju nie przedstaWia żadnego . mebezple- restauracyjlł 66 da.wnyoh latarń i 201l1upól'f latar· od - - - kop • .J"c~ilijell dla pl'''WĄl"n 1561/,_ 
"zeń:twa dltl przemystu rosyjskiego, "oz- niowyclJ. orai tła postawi'6nie !6 ,IIowy;.cę, la~rń i ~6 7ił '/, k., na paszę 67 l. k. Groch warzelny od 97 
" Hłupó\\>, od sUmy ' I"B. 600 kop. 4l!. • 110 kop. Gryka Qa 77 1/,,.... $2 k. Sł~mie w~żane(J'o lV swej oałośei, to weale jeszcze _ 30 listop. (12 -gr.ud.)' w biurze p-tl\ brr;ęlińs,kie. lot~,uę wyborowe 011 Uii..,l()p k;oP. śrędnie od 
ztlłd ni: wynika ,aby wspótczesny rozwój fab- go, na przebrnkowanie ulicy Ś tej Anny w m. Brae- 186 111-142 ltop. zwyczajno!od trsl/; do 12'11/, kop. 
ryk polskich, li slIo21eg.ólAiej poł~ż\>nych VI' r.inacb 'od Bumy fS. 964 k. 8. . \ I 'I ' "q -t-qo8(t ą '1 . f-~ - - k. Lubin żó1t.y wyb. 61 

. b ł u i -30 ' (12) grudnia w maiistr&oie m. Tomaszowa n, - """kochy Inia.ne 101 - 73 kop. rzepa-Pą/ti:e ł)ogrnn.((~.znylU, 1~le y go Z1ęn PQWA . hudowę parkana przy ogrodzie publicznym w tycrth kowe 82 do _ kop. Otręby pez~n\e;.no łB1/, dCł> 
llej i głębokIej u w~gl ze strony z~ró.wu(} mieście, od sumy rA. 2~4 Ir. 86--oraz ua tr.eobletL 4.51/, kop., żytne od 50-521{. kop. ŻR, /lud. 
spo!eozeń~twl1 jako też i rządu l'osyJsklego nie wydzierżawieuia oświetlania 48 latarń miejskich Korli za 100 rubH-179 M. 83 ten. 
dla inny(\h zupełnie powodów. od sumy fd. 568 rocznie. . A . . Op.penheim. 

l · , . . I J . lt - 1 (13) srudnia na komorze cełrrej w Sosnowcn, 
Mam tlHla rnyś 1,- mOIVI pro. anzu ~ ~Ia sdrzedaż róimych lwnfiskowanych towarów i oko .. 

te~" wpływ, jaki- fabl'yki, założone przez wity, otaksowal)ych na ra. 2500. • ~'ucf. pociągów drogi żelaznej 
euuzoziem("ów i _opar~e . nll pru.c<y eudzo· - 4 (16) grndni& w Radzie iuetytntów 'dobroozrn- na staeyi Piotrków na sezon zimowy 188I/. 
ziemeów, wywłel'aj,ą na germCfnizacyję Kr~l~- iiycb powiatu łódzkiogo, n'l d08tlł.w~ artyknółów SPI)- l'oku. --I_~ 

k Ó • t d l k zn cznleJ ~l'w(lzyoh dla Szpitala Ś ·go Alcksandra w m, Le- .. ) .. kidT1Jnlcu od W"r8Zawy god. mm. 8twa, t· l'eJ 'pos ępy ~~ II (}'o a . - dzi na rok 1888. ~ 

lIze, aniżeli sam rozkwoJ prZęlUYS.\U. Kw~- _ Spra,wozdanie z koncertu amator- Kllrjers:~d~~~:~:) przycb,' -1-2--'-;}poPo'łnOey. 
styję tę jednakże" ja -~ pl"Ze~·ast.aJlłeą gran~- skiego danego}V d. 12 b. m. na rzecz oddziału • • odchodzI . 12 48 
"O pracy ekonQmiczneJ, muszę pozostawIĆ dla kob iat przy miejscowym Szpitalu Ś·ej Trójcy. O' (3 ki) I 9 52} 
.. Ó c,oBpleązny as)' przyc i: przed połudn. njcroz~l·zygniętą:'J. - Zaz?-aczy:w8~y,. da~eJ p R Z Y C H D. •• odchodzi 10 
nadmierny rUZl'ost k oloDlza~y:i ~leml~c~I~J Ze sprzedaży I>iletów i programów fS. 248 kop. 80 030bowy (3 klasy) przych. a 40 \ o połndaiu 
w gubernijueh piotrkQwBlneJ I k~h8klej, Naddatki.. .. 14 .. 40 • • odchod,zi 3 ~2 {I} 

f J lł k ń t towy razem " .• rs. 266 'kop. 20 /) w kierunku od G. anic!! do pro. anżu pracę swl} o uzy ~Illt S : War .. awy: 

"
Oliudnicy i koloniśl.li, pJ:zybywsJ,ą,cy z za- R O Z C II OD. __ K.uryjarski (2 klaj!)'~pfz,yęb. :a 42 

. • ó Teatr. • . • . . • •• • • • d h d' <) ł7 
granioy i I'OZ~oszczaJ!ł~Y 8H~ .zar wno ~a Strojenie i przenieSienie fortepianIl' • • _. • o c o Zl ~ 
f~bl'ykacb, i ak i po . w.~laeh, żYJ,ą.odosobn ~e- Oś'wietten,ie i ()pał ttl8.tru . • n 25 Pośpieszny (3 kla/lY) przycb. 5 ó9 

b ł . b'! t - r " odchod7.i 6 11 n i od reszty ludll0ŚOI, o ' o.y Jej zu.pe .. me, Afisze, programy 1 I e y • • " 54 
K . t - Odobowy (3 'klasy) przyclJ. 

nie mając na nią żn\lnego w~ły:vu, Jelslkl.1.~ M;~~/ pod'logi' 'i farba •... : : :: 60. • OQchodzi :l 4 

15 
" \I • 10 
" 5 
" 5 
" 3 
" 

północy 

południll 

południu 

taki nie uważać przyZ\vyeZllj1lma p" 8 ~c I 2 butelki winil, balrka i cukierki • n 40 eJ. Poc,ąg miej8Cpw.y (3 klasy). 

uszu do dźwięków oboej mowy. Ztąu wn,.o- Strózom za znoszenie i pilllovvanie przez 2~ ;:~~~~~~~iZZ ~.i~;~.~~:~llg :~ I"!~e~zortlm 
aek oczywisty, że jeżeli pl'z~mys~ pol~~1 i 2 dni rzeczy i służbie • n v 

4 n 

6 • 
• I' A:fi,izerowi • • " 75 szybkie postępy Jego rozwoJu. me !l1ałlł • " • ....:..~.:.....;:.....;...!:.......,,~~_~ - · nie tn:)gą mieć takiego znaczcLl1~, o jal{le~ razem. ,rs. 69 kop . 15 

W ostatnich czasach prasa!l rOSyJska prawI- pozostaje. rs. 2il6 kop, 05 SZLĄS.:K 
które dołączone r.oatały do sumy przedtem na. tenze 

ła, . to~ sąrno P()st!~ \veni<: tej kwest>:i ~ z~- cel zabr<J.uej. · PodoUki. (a i.l. s t r 'Y' j a c k i) 
pe 'nos'ei upraw,ma. znlotere.sowume. SIę, mą '" t "te eu· ... '. m ll·S· topa" wy 

4 - ..... eszy ".... O UlI za. '" - Z ,wielu rycin'l.mi. 
najszerszego ogo/u 1 godne Jest najskrupu. szedł z drukll i za.wiel'a n1stęplle artykuły: 1) "Pa-
latlliejezych ha.dań," J.K, . . .. miętnild Bausta", prze:.! Kazimillrza Jarochowskiego. (Jeoa. egzemplarza w oprawie Ks. l, 

II) "Ludwik Blanc i jego proJokt orgauiza6yi pra- Z przesyłkł\ 1.20. 
ROZMAITOŚCI. cy· przez B. L. IIl) .Bobyle" obraz z zyoia bez- ' 'Treść rozdziałów: Ludność pienvotna.-Zabytki.-Po. 

rolnych IV - V. (dokońc~enie) przez Zygmunta chodzanie n'l.\lvy' Szla,sb _ Wprowadzeuie chrze­
Pietkiewicza (komara) IV) .Przemysł włościaóski" ścijaństwa.-Kolonir.acyj, -S.t:! Jadwiga,.-Mongoło-

- M~iczyzua z ogou.,m. Na p08ie.dze~ i: teorya kwestyi, jej stan i widoki li nas, przez Ada.· wie.-Księstwo Opolskie.-Księstw() Cie3zyń,kie-Zie. 
'l'owarzystwa lekarzy wojskowych \V MoskWIe, .Ja ma Zakrzewskiego (dokończenie). V) .Z mato zna , mia Opawska.-Reformacyja i wojn, 110 .letnia.-Wy­
"Pąt, Listok" donosi, do któr Piatnicki za~om.ualko Dych sb'et" BzlciJ literacki. pr~ez Wilę Zynuram Koś- aśnięcie p,.zemyślidów W Opawie i P,iastów w Cie.-
.w"ł o bardzo ciekawem i (Ilnomellaloem ZjaWIsku w c·lałkowską. VI) .Pierwszy zJ'azd prawników i eko- sg t t· W . I k p 

o .. zynie.-Lich. 6ns elny.- oJny sz ąs 16.- anowanl6 
postaci wjrośniętego ogona n pacyjllota, będącego na nomistów polskicb i jeg... zn1czenie" przet Adolfa Franciszka.JÓzefa L-Kształt i położenie. -Stosunki 
kuracyi w szpitalu owego Towarzystwa. Og\ln sleł' - Suligowskiego. ViI).Z VI.ej pie3ni LIiady" pr:.l6- oro i hydrograficZlJe.-Klimat,-R,)lnictwo.-GÓrnic. 
dillsię z części miękich, był PQkryty gęstym wło· kład Stanisya MlecZl i. VIII) "Czterej najznako· two.-Przsmysł.-Ludność.-Źycie ludowe, zwyezaj~ 
sem i miał długość około 1 wtlrszka; ogon został od mitsi prz.~dstawiciflle 8tar~francuzkiej historyogra,fii i obyczaje.~Formacy.ia geologiczua.-Pasmo Łysej 
jęty i doktór Piatniclti pokaza.ł członkom Towarzy... D .. ra Srani~ława Kar~'VowakiQI1.o. IX) Lichwa na wsi, w góry.-ł-'rydek.- .. P ,lska Ostrawa.-Gruszó\v.-Bogll" 
8twa to dziwne zjawisko natllry, które umieszcLone Cesarstwie Niemieekiem, przez W. Wścieklicę· X) mlo.-Jabłonkowskie szailee,-Uolilla Lomna.-Do­
W słoju, stanowi conny okaz w zbiorach Towarzy- Nowe ~karby archeologiczne w Zakrzewie, przez J. lina Rzeki.-Beskidy.-II:l!l1emie w TI'zyńcu.-Cie­
litwa. XI) ~R\Jrbiory, spl·aw01ldania. i wrażeuia literackie." szyn.-8tary zamek Piastów.-Tworków, kąpiele 

- Towarzyst,wo aseknrł~cyjne dla Pobyt Kochanowskiego zagranicą· Szkic lIiografi· jodowe-Frysztat.-Stląskic kopalni.a węgla.-Kl8osz­
starych pn.nien istniYje w :Oanii, Il: jORt OIlO CZlly napisał St. WlOrhkiewiez. Kraków 1886, ooe- tor Benedyktynów w Orłowi~.-Zróuła Wisły.­
drawdopodobnie unikatem w ŚWOl!n rodzaJn. Celem lIił W. Prokesch. WI nżenia literackie. XU) "Kro . Uatroń.-Widoki z Heslc ,dów.-GÓrale, i ~h ubiór j 

\owanystwa jest zabezpiflczenie niezamę~nyc.h ko nika miesi~czna" p. Lu Iwilta Stra'hewicz~. XLII) zwyczaje -Skoczów.-Stru .niell. -Biel;k.-Jaworze. 
hiet. llO~hodzącyęh z zsmożnych rodzm I daje Nekrologlja. -Polożenie.-Wędrówka po Opil.wie.-Witków.­
im ono schrollienie, opiekęoraz fundusze na drobne - Niu'y ze~zyt :!El alU wy8zedł z drukn i Melcz. -Zamek Hradziec.-Odrów.-Bilowiec.-Za­
WId~tki. - Skoro urodzi się 'IV jakiej . fil mili i zawiera I) "Prusacy w Holandyi pr7.ed stu laty~ . mok Louenstein.-KanliólV.-Złot& Opa.-Albreclt­
dziewczynka., ojciec jej, - o jle natural~I'} pr)o· (Une invasion prussieune en Hollande en 1707, par cice,-Kopalnia złna.- Cukmautel.-Ni2'iny.-W)'sl)­
g-nie tego. wpisuje ją do tl)Warż)'~wa 1 płaci Pierre de WItt,) przez A. M. Ł. II) .Z literatury, ki spad.-Wejście na s'~czyt AI.vl\ter'u.-Frydentoal. 
pewną snmę· Gdy dziewczYDa dojdZIe do lat 24 teatru i sz tuki," przez T. J. Choińskiego. III) .Z -HerwillQWa (Erbersdorf).-OsoblallAki Klin. -Szlą­
nie jest jeszcze zamężną ma prawo do określo korespondencyi Maryi Leszczyńskiej," puet P. M. sicie kopainie ma,rlOul"n.-Widllawlt.-Zamki Fl'ydbel'­
nago statutami towarzystwa dochodu, oraz do IV.) Pogadanki flkonomic?iue, ~ II, przez Mścisława ski i Kalt6n5tein.- Barz.-Zumek .Jiohannesberg.­
kilkn pokojów w gmachu tegoż towarzystwa, otoczo Edgara Trepkę. V) "Zagrzebani,' powieM z życia Zadlitz.-Rllichensteinskie góry...,-Grli.fellberg.-Fry­
nym obszernym ogrodem i zamieszkałym przez młod- wiejskiego, przez Klemensa Junoszę (ciąg dalszy). waldów.,-Wiucenty Pl'yszuic,-Żl'cie Illdowe.-Sziąsk. 
tlze i starsze panie, które w taki sam sposób zost8o LI) .Spn,wy biezące." XXXXII; na.pisał Chorąty. dzisiejuy. _ Germanizacyja. -Oświa;a. _ Stosunki 
ły członl,ąmi towarzystwa. Jeżeli ojeieCl asa, VII) .Kronika handlowa," VI. I, przez A. D etnograficzne, ekonomiczne, handlowe i polttyc.ne.-
kurowanej w ten sposób córki umiera wcześniej, tj. Za~łużeni Iszlązacy.-Literatllr."t.-Zakonozenie. Przy-
zanim ona skończy lat 24, towarzystwo daje Spr~wozd~ nie z targu zbożowego' tem slown czek miejscowości, wsi, miasteczek, miast, 
jej w swoim dom n schron'enie, a gdy dojdzie .do ?z. 1.1/ I0Il • ł/ór, rzek, i t. d., przemianowanych po niemiecku. 
naczonego wieku-należny jej dochód. W raZie, Je- Łódź dnia 23 listopada 1887 r. "'-dres: Bedakcyja .. Przeglł\du Tygod-

,żeli zaasekurowana. umiera lub wychodzi za mąż, k t· t niowego"-Warszawa Czysta <I. (3-1) 
trad wszelkie prawa., a wpłacone pieniądze z08tają Dowozy były bardzo znacznJ ta na. S 80Cyl owa-
wcielone do k asy towarzystwa, bez względu na to rowej, jakO też lIa Starym Rynku. Na pszenicę po· 

Opuścił ł}rłl8ę 

Halentlllr~ JjJlł.cuklopeilycznu 
na 1.SSS roJ~ 

Przez ilo lat ojciec ubezpieczonej WDORił skła.dkę pyt był słaby; ceny spadły. Ż yto miało dob'y popyt 
z powodu zakupów robionych przez p. Braude do­

- Popłoch tV sali koncertowej. W stawee dla wojska. Na stacyi towarol'l'ej óprzedano 
lontlyllskim n~fusic.Ha.lI", gdzie wieCZOrtllD .duia 29- 210 korcy pszenicy z Ostrowca., po 6.20 rll., _ 300 
go paździd'nika znajdowało 3i~ na. koncel"\l~a p~ze korcy pszonicy z okolicy, z której 100 korey wy~oko 
8zło 4,000 osób, wszczął się nagle podozas wld,owlska wyborowej sprzedano po 6.40 rs., 100 korcy wybo­
ogień w jednej z lóŻ ti'ze :liego piQtra. Pubhc~no:~ć rowc:j po 6.30 rs. i 100 korcy średniej po 6.05 rs. 
nie , straci ła j ednak przytomności, lecz I))'zy dz ""IQ' korzec', żyt." sprze~ałlo 4~" korcy po 4.15 rs., _ 7. 

l· l "v ,dodatkiem Naoki Volapuku w ośmiulekcyjaclt. kach uroczystego marsza opu~ciła !Jowo I B,I ę, przez tyeh 315 pochodziło z Rogo\va. Na Słarym Rynlr.n 
liczne znajdujllclj się ze wszystkich stron wyjścia. sprzedano 600 korcy pszenicy po 6 rB., 6.20 i 6.40 
NieznacZłly sam przez się pożar, szybko zO'ltał UgH- r8.; żyta 40n korcy po 4.05 do 4.15 rs.; jQczmienia 
SZOl1y, poczelll publiczność zajęła n~po\'Vrót swe 250 l:orcy po 3.30 do 3.50 rB.; ow.a 150 korcy po 
miejsca. 2.20 do 2,45 n. korzec. Dowieziono też okolo 80 

Licytacyje W obl'ębie gubernii. 
korcy gryki z okolicy i sprzedano takow~ po 3,70 
do 4.05 rs. korzec. W ~zystkieg~ zboża sprzed ~oo 
około 2,1150 korcy; ponlirno słabego pJPjtu, sprzedaz 

- W dniu 22 grud. (3 stycz.) 1887/8 J". w sąd zi e byla więc wcale (lobrze OŻYWiOll/ł.. • 
zjazdowym okręgu pierwszego IV piotrkowie, na (.D201en. Lódz. ) 

Obejmllje zarys 10 guberni Króle~twa, oraz .Prze· 
wodnik po kraju·. czyli opistl STU mia~t w krajll 
i w zachoduieh gu·l.Jomijach CJS lrstwa. Spis biogra­
fijczny muzyków, t\p iewaków, aktorów; por.:lnik pra­
wny i t. d. Cena egze~plarta. kop. 30, z pszeElyłk:ą 
kop. 40. "-dl"es: Bed:lkcyja .,Przeglądu 
'l'ygodoiowego"- \\'n.rl!lzawa Czystu. 4_ 

(2-1) 
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-T ' y D Z I E N . , ..­
zuwiadamia !!jz. PnbJ,iczn08ć, i.e w celu spopull\ryzowanla 

J j'IUOb)' 1\ pa.'dw obywa&el", 
· chciał u siebie 

WETERYNARZA -, N..4.TIJBA-ŁNYCB 

WIN XRYMSKICH KAUKAZItICH 
nrządził. :tutaj w magazynie 

praktycznego (oficyjali8t~ wiejski ego) 
mającego zn Bobą wieloletnią pr&k:tyk~, 
za utrzymanie bez pensyi-ra.ezy ndre­
sować: Warszawa, ulica Dłn-, 
ga NI 42. mieszko 68. 

Pt : 1UnWlKA' FRENR1A (R. i FI'. Jt& 1"1247.) (:~- 2). 

przy placu Maryjskirn, obok apteki p. Gampfa 
GŁÓWNĄ SPRZEDAŻ, gdzie wina nasze, bez podwyż~zeDia 
oen, rodłu).! naszego cennika sprzedawane bywają, t. j. butelka 
wytrawnego otl kop. 30, a słodkiel!0 lub czerwonego od kop. 35 

i lvyżej . 

DO ODSTĄPIENIA 
z powodu wyjazdu za g-ranicą 

Restauracyj a i Karczma 
w nsjlepszcOI polozcniu, przy Kopalniach 
i l!'abrykach. Wiad mOEć w So~now­
cu pod adresem M. G. ~ł1 I:iO 

""\J\Tina nasze są. 
poręcznmy za trwatość takowych. 

ana:~zo~ane przez U rząd Lekarski i przytem 
(52-2) 

• 

UBEZPIECZE!IE 
posagu dla dziewcząt 

Ojcom, opiekunom i wog6le 090bo m pragllą"ym zabez­
pieczyć przyszło~6 panien, \)oleea się nbezpieczenie pOdagu 
w Towarzystwie Ubezpieczeń "ROSSY A.". 

Jeżeli napr:tykład, pragnie siQ ulJezpieczye dla 2 letniej 
dziewczynki, posag SdOO r8r., mają" Y być .wypłaco· 
nym po dojściu jej do łut 18, to za takie ubez· 
pieczenie naloży wnosić do Tow. UlJezpleczeń "l~OSSYA" 

opłatq kwartalną rsr. 35 kop. 18. 
W razie śmierci wcześniejszej ubezpieczonego dziecka, 

wplacolle bl'o'y zwr~cajl~ się natychmiast. 
Townrzystwo "UOSSY" ", opró~z tego do­

IH1I!1ZCZł" Ubezpieczonych. do udzu'łu, w zy­
",kacb. Odliczana corocznie częs6 1yskow, ł~czme z na­
rosłami procentami, wydaje Sil) jednocześo:e l'I'~az z nb~z­
pieczouym posagiem, stanolVląc tym spodobem Jega pOWię­
kszenie. 

Do dnia SI Grudnha ~886 r. w Tow. "ROS­
SYA." ubezpieczono dla :iSSS dziewcząt. po­
sag na sumę ogóhu~ 1·1iI. 14,~44,lOO. 

Dla chłopców IV ten ~am SPosób, nbezpiecz" 
się kapituł, wypłac:l.Uy im pll d()j~ciu do pełnoletności 
lub stypelldyum (renta) na wychowanie. 

Bliższe szczegóły Z1lajdnją się w brosznrach Tow. 
Ubezpieczeń .Rosyja" wydawa.nych i wysyłanych (bez­
płatn,e) na żądanie praez Z~1'Ląd w Pet.ersburgu, 
(\ł'iełk;, ltlorska MIS), przez GłÓ\nH\ Ue­
prezelltacyę W \\'arszawie (Marsznłkowskn 
.M 144),01'az przez A.gcntll,l·y 'rowarzrs~wa" 
wc wszystkich OIiusiłtcb. Cesarstw:, l Kró­
lestwa. 

D d · M. W. Kowalskie O sprze anIa plac JlIaryioski, dom D·r:\ Glicl'dmnnll. 

16 ł 
" b L Pod firmą tą e!izystnjący skła.d 

WO ow ro OCIVlCn ('Oliczoch i skarl.etek ba· 
J wełnianycb i \l'ełuianych wh!.. 

W dobl'acll Y amidlSk-Rusz- snego vryr(.bu, kłłftaJ, ików ",łócz-
\..< • ~ kowych, kale!!i!o.nó" I!IOSIłO-

czyn przez GorzkowICe. wJ'<~b i t.rykotuzy, zaopatrzony 
(3-1) został w zupełnie nowe na zimowy se-

------------~__:_I- zon zapasy. J <1dnocześuie sprzedaje 

L k · . t k" nici, gorsety pa.ryzkie, perfu· e cYJe glmnas y I meryję i wszell~ie przed~ioty ga­
lłlntl"ryjno·norymberskle - z czem 

szwedzkiej i z przyro,ądami, dla d:dcci ma zaszczyt poleció się łaRkawym 
od lat 6-ein zllrów<lo jnk i dla star· względom Szanow nej Publiczności. 3·2 
IIzyeh. Wiadomość bliższ/l, W Retlakcyi. ~ D 

(4 -1).... () dzisi(:i~ze!!o numeru 
--------_--.---• ..;.;.....;~-Id\lb~cza się fł\'ku~z 22 pOWJe8<l1 

Do w 'ydz1eJ'zawtenia p. t. Frll/ll/dey pl'zez Henry­
Colw;uli: 7-io włÓko~r bnr- kilo Gl'eville w przekładzie E. 
dzo intratny. WiadolUosc u Ali' D b . k ' , 
tO:liego Byozkr;wskiego w "Petrokowie." _0"""l~I';-:za~n-.:-e":'-_le-iJ:..._~:;-"'"l"~-:-__ _ 

_______ t3-_1_) Włodzimierza Saoińsce[G 

.Lekarz weterynaryi Wynajem Pojazdów 
c. WOŁSHI. Dom W.ao Aitama Golembowskiego 

5lnmi eszkał i rozpoczyna praktykę w " wprost Poczty 
"Petrokowie". Dom W-go Jgnatj('wa K t P B k' I{ . 
vis ił. vis gil11nazyjum. (4-3) are y, owozy, ry I, ome 

poste restantf>. (3-3) 

~ ~"&. ~ ~ J. I 
2a~;;;~7 NAJllARDZI~J ROZPOWSZKCllNIO~~ PISMU 110LSKIE topi" ·~o· ~~;: ~a>-. 

~.[g~i-~: .IERI'1D.,ł'llI io::i! Ut~:ił:; IUItlUl .. ~!~:.~ 
- Ul o i" ::. El ~ W7chodsl codsiennie, w dni powszednie wleC2;o· ':: ; ~,;, CI ... 

_. go «i'" (II g" ..., rem, w Niedziele i SWięta ranO ~= . =: 
~ ~~.O~a= ;;; a~~~ ',ą 
'0 ;; '" <> li - lI'adto ""liC/wduś stale IV d/~i 1'0'l/)szedJlie z 'fI)vjq.t o: ... '" • ..-

~ f~l;~: 8EZ~~:;i~~;~~~Z/~~~ANNE ~:jI~ ił 
S" ~ ~ ~ .. ~ - ~ -k~ ~ ~ ? ~ ClI N!", O):t:::. •• wterajlłce wuelklc nl\Jnow8~lnviaiomoścl z oBtatufeh 12-t'J ..::c ~ ... ~ 
!JIa o'" .. i = iOd"ln. 'l'ym ~)Jolłobem czytellllcy otl !.yIDUJ'! fysodnio\'O 7 ~ ~ C' ~ !ł 

I'D. n ~- pdltora do dwunrku tirLowych numerów gł4.Jwuycb 15 lló,al'- : ~ .. ~ .~ ~ 
~ "'I '"ł ~ a 59 kutl~owycb dodatków porannvcA, -= ~ --..... i: 
~e e. ;g ~ :; .: ~e~ i 
,..g, ~ §:" po KURJER WARSZAWSKI .... ~ ~ .. ", "" 
g ~. - =;&.... .... .s ~ ~ ::;-~ -;. i!:! S !'. ~ liczy rok 67 swego istnienia i jest :& POWOdll ,,- o ' .. 

r~ ii' .~.; bogat~j i urozmaiconej treści ~~. ~ = 11 ~ i 
'"' - ';'].8.:.-.X)~ 

lr~ 1i 8", naJ'tańszem pismem pols~iem. ;::.11 Z; g ;:'~ et i~ c ~". . ..., 
~o • -a ~~~ 7 E~~ . e ? nll ~~~:;~ .. 
~ ~~ :;"~~";i ~ 

Na szczególną uwagę zasługuje dział własnych telegramó1D Kurjera, oraz prze­
różnych wiadomości z pierwszej ręki czerpanych. W felietonie Kur}!!'!' Warsza. 
IIlski drukuje przeglądy literackie i artystyczne; kroniki tygodniowe, najnowsze 
romanse, powieści, nowelle i humoreski najznakomitszych autorów polskich; 
nauka 1 sztuka traktowane są przez najznakomitszych popularyzatorów. W pro­
g-ramat Kurjera Warsza1Vskiego wchodza przeglądy jJolit,yczne, artykuły wstępllQ 
w sprawach społecznych, ekonomicznych, uraz innych hieiąeych krajowych 
i zagranicznych; wiadomosci administracyjne oraz wiadomości bieżące 'L tycia 
publicznegG i społecznego, tak miejo.;cowe,jako tel z prowincyi i innych kr~jów; 
glosy gazet rossyjskieh i zagranicznych; sprawo1;dania sądowe i porady prawne; 
sprawuzdania, kursa i telegramy giełdowe , zbozowe i z handlu wszelidemi in· 
nemi produktami; wskazówki praktyczne dla gospodarstwa domowego; odpo­
wiedzi od redakcyi na wszelkie zapytania czytelników; wiadomości kościeln. 
i urzedowe, wykazy wylosowanych papierów publicznych; logogryfy, szarlldy, 

iadania arytmetyc·me. szachowe i t. p,; wreszcie ogŁoszenia prywatne. ' 
Wielka poczlfność "f{urjera Warszawskie.qo" czyn'i ,ąo najodpowiedniejszpm 
pismem dla wszelkich o~łoszeń. Poczl/tność ta, którl] co 'Itajmniij na 
kilka kl'ot! sto tysiucy osób liczy c mot/ta, 'fi) potqczMiu ze zltakom:itq, ticzbl] exerapla­
rzy, 'fi) jakiej Kurjer Warszawski siU odbija, zapewnia oglasza}q,cym siU 'iV nim '/!ajleps" 
rezultaty i robi ()91)~ ogtoszeJ!ia 'fi) pO'l'órtma1tiu z ittnemi pismami, ni.etylko najtaó-

I§zemi ale sam/,o przez siU niezmiernie tanłemi. 
Wszelkie zlecenia ogłoszeniowe lub prenumeracyjne tak z miasta jak i z pro­

wincyj natychmiast są załatwiane . 

Prll'dpla~ pnrimnje si~ W k:lżdym tiasie, licząc jej tennin or! każdego f 'go w~dlllg k:llendana 
UlllfegO stylu. 

Adres; AdminhłtracYłt "n,urjera n ' .'ł·~zawlllkiego". 'lVariiJza­
wa. plac Teatralny N. 9, &eleConu N. 14-1~ 

(R. Fr. 9066) 16-4) 

r:]-.... -+-Ivl-.-... -m 
~m·· ~mB .. ~-=~.\ I Dla kfiszlącyr,h i osłabionych I 

SLł d W I' n'. .NAGRODZO:.\'E + ł\ a ęg ł ~ I na Warszawskiej Wystawie Hygi~- I 
I 

nicznej, lislem pOChwalnym, oraz 

Wł d" S" 1/ • medalem IV dzi:de farmacyl. hy- + O Ilffilerla apmSKlefTO 'I gieny i P!elęgDOlValli~. chor~cb, ł 
ó na Wystawie KrakowskieJ, analtzo. 

(Róg alei Aleksan(lryjskiej) 
OCli" 

+ wane, uznane i konceAyjonowane + 
I 

przez Hadc LekItrska 

EKSTRAKT i KARMELKI I . + JlflODOWO-ZIOWWU-SŁO· + 
~ nOWE • 

k. + Fabl'ylij "LELIW!" + 
. I w Warszawie ul. Zgoda.M 6. I 

• Sprzedaż w apteKach i składac.ll + 

Korzec węgli kamiennych 
grnbych 240 {t. . . . . 85 

Korzec węgli kamiennych 
gl'lIhych na skrzynie 10 
korcowe Z:\n1 knięte (prze:. 
Magistrat WarszawsJd 
ostemplowane) . , , . . 83 k. 

Pud koksu (korzec 4 pudy) . 30 k. 
Korzec węgli drzewnych , 1 rs. 

lhł'ł\ga. Na mia~to rozsyła 
iiq w ko,~zach półkorco wyeh 
w3gi 130 (~. (13-3) 

I aptocznyeh IV \Va.rszawie, Kl'óle· I 
stwie i Cesargtwje.50~ tańsze i pe-

• wnieis7.e od zagranicznych. + 
I w nPErROKOWIE· t:łówna I 

sprzedaż wsk/adzie Apt. W'go Żar. + skicgo. Flaszl;a ekstraktu kop, 75. + 
paczka karmelków kop. 11>. I 

I (R i 1<'1'. N 8987.) (40-10) 
1I-.... - ... -IVI-... - .... -. 

Redaktor i wydawca Mirosław Dobrz~,ó8ki. 

W drukarni ł~. Pali!Okje~o IV Pel.rfluowie. 

" 
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ma kobieta, której szozęśoie złożono pod grobowym 
kamieniem? On także, on, mój mllż był rzeoznikiem 
naszej sprawy, on mnie zachęCIł... on dodał mi od­
wagi .. , On pierwszy kazał mi mówić za siebie. 

- "Jestem chory, nie mogę się utrzymać na 
nogach-powiedział mi,-idź do tych ludzi i powiedz 
im, że ja cicbie przysłałem". '01 dl'odzy moi, wy nic 
wiecie, co to jest czuć na sobie wejrzenie tłumów i 
to tłumów wrogich. Byliby słuchali pana Cobbard, 
ale gdy zobaczyli kobietę, zuozęli drwić bezlitośnie. 

To dodało mi odwagi. Spojrzałam im prosto w oczy. 
Zobaczyli, że nie jestem tchórzem i nabrali dla mnie 
szacunku. Co mówiłam wtedy?--niewi em. Wiem tylko 
że w pięć minut potem śmieli się z c~łego serca i 
oklaski wali z zapałem moją przemowę. Od tego dnia 
pan Cobbard nie chciał już mówić ... ja zajęłam jego 
miejsce ... biedak hył umierający... a w chwili kona­
nia polecH mi, bym prowQdziła dalej zaczęte przez 
nie!!o dzieło. Zrobiłam, co mi kazał, z eiężkiem ser. 
cem, ze zł>olałą. duszą. Zda wało mi się, że rallem p; nim 
uleciała i dusza moja i siła i moo. Zdawało mi się, 

że nic już zrobić nie zdołam, te nie potrafię przemó­
wić słowa: dusZ:1 moja złożona była w grobie, w tru­
mnie ukochanego człowieka. Wydało mi się świę­

tokradztwem, w żałobnej, wdOWIej szacie, wstępować 
na trybunę i zajmować jego miejsoe. On jednak roz­
kazał mi i byłam mu posłuszną, Ci, 00 mnie znali 
litO\Tali się nademną, ci którzy mnie nie znali litowa­
li się także na widok żałobnej mojej szaty. Co ja 
widziałam wtedyl ... co ja widziałam I 

Dreezoz w8trz~Bnlłł ~ei ei.łem i Ił trudno.ci, 

!!UO,l! łlU!UtlZ&9!W fIUM!ZP z 0~9!U tiU '8łAZ,lltld 
lł!Uo~ ilfoAq 9Ul80Z 9!' 

W ,{qllHzpo~z r9Z~llU! ~AZO !a!O WlIą00l{ ~91V -
lZBUq00l{ 9!UW Al 9? 'W9ł!Zptę APAl 

-u,ldop 1lf·-·n!uaz01!w wapIWJJj od łUpop-!~nx -
'9~Oro 9Aq 

-AOUJOH łlzJ91Mod-lB{ 9~aZB ~al .\zo '9~!d uZ-
Imlli! fum a!& ZI!!q 

-OJOp O!U azozBaf Al ''8[ApnlB 9UZOllZ lIf Aplł 'a!uqopod 
-oPMUJd 'olJaplp aZIJZBa! 0~a1 op '!~OJp [9w ląO-

19!B AWaZJ9!qod 
~.\papl 1I-a!ufoJjod8 ł tl !ZP9!Alodpo-a!Uładnz-

19!UUI 
~ołu!wnzo,IZ 'mazo!u ł!rnl~oz-!wauptlł 9Aq eUlll8aZ,ld 
olIlAl '0,10'18 a,I91Jj 'la!ąoJj n!OA~ .M. oSałljAMz nwo{azJd 
olla~ 9u:!j!On lł !1J~OPOłw afA,?n maq080ds mAJ. 'łl!o,o~ 

"!010'l1lUZ ot l.{O! ot fuw 'imM U{B aU1IlliOZ 1111 gg ~flr1lm ! 
mofApnlB aIJ9!.M.~od !alolj z lUl 9~flZ8 qnl 9a!d 'aont/u 
a!uładnz 9!!I w'Uppo '9!8 AzIJT}O:ą !~!loulja!d ol{uf afom 
9!uu\ouud a~ 'allaZJ'ł90p Olj[A1 0.10'18 'a~ow a!u 9U.M.J1 
Ol 9!UZOa!M JIuupaf ar.? 'u!oafod ollaupu, ma~ o a!ovw 
a!u '!UZAZO?9W 'AM - tU:!ja!d 9Aq Z80l{ZOJ uz ol o~ 
'AOUJoH zBa!wfod O!U Al II.{V-li!ulj9!d ?Aq ! APłoą 9v.I 
-a!ąz '9!8 9!M uq '9UA\A?n '9A,? lUl 9~OZ8 qnl 99!d 
a p\'Uf ZOZJd azozsaf Wllł!.M.OUU190d - '!O\lAZJOJj O.M.!l 
-?om o!ljlaz8A.1 o~a!u z 9tU21t!OA.M. l81l!WUZ-a!OA, 9UAl 
-oa,ulUi mAQ'Uł1l!m ollazoulP '!m zpa!.M.od '9l0 -

'9!w[azJdn t!U pazJd a!8 ł!uoł'l9 
'nJta!ZpM Z8U!A1'UWpO a!u '! wal O wa!.M.- !O~OOIOpz !m 
zaa[nuzAzJd 'JOP{11JUąlJ f~w Z9a! ctIOZOJ Al AZ~ 'Ap.M.'II,ld 
-op 9!8 mtlJI9'I-'maplo!woJj pazJd Ia~0.J Aot/fnq Al a!8 

- ~L1-

- 169-

pl'zyjmować albo składać wizyty i od rana do później 
nocy nie zdejmować kapelusza. 

Przy tak.ich nawyknieniach, parę dni spędzonyoh 
samotnie, wtedy jeszcze, gdy choroba nie pozwal" 
się zająć pracą, wydają się młouyro ameJ:yksnlrom 
rzeczą nie do znietlienia. 

Frankley czuł teraz, że jest kochauy. W tajem­
niczym półmroku salonu, ozul, że Kati do niego tyl­
ko należy. Mówiła mało, ale iiłuohała go ohętnie, p; 

główką na jego ramieniu opart!}. Słuohała go, a on 
szeptem opowiadał jej co robić będą wtedy, gdy aię 
potączą na wieki. Mówił o podróżach, które odby" 
wać będą rI1~ew, o bogaotwie i do.tatkach któremi 
ją otoozy. Marzył o tem, by razem zwiedzili rodzin­
ne jego strony, Dolina Yoshemite'y Wydawała rou 
się zaozarowaną kl'nin/ł, do kt6rej wzdychał. 

Marzył o tem, by kiedyś wsławić swoje iroi~ 
ulepszeniami zaprowadzonemi w Nowym Meksyku, by 
zbudować tam miasto, którego cywilizacyja wyprze­
dziłaby wszystkie inne. 

Idealnyćh tych snów Kati słuchała II uśmiechem, 

wtrą\lająo tu i owdzie stówko, świadozl}ce o wysokiej 
inteligeucyi, którą kryła pod pozorami lekkiej, świa­

towej kobiety, 
- Ah Katil - zawołał pewnego razu upojony 

marzeniem,-dlaczego nie możemy żyć tak wiecznie, 
dlaczego w pracy i przez pracę nie szukamy szczęścia., 
sławy i zaszczytów? Ty także mogłabyś wyrobić so­
bie imię, ty takie inteligencyjił swojił po laurow1 
wieniec sławy mogłabyś sięgnlłó. 

J'ranklil II 

.... 
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- I zdobyć go muszę!-powiedziała eieho. 
Wysunę ta się z objęć Horacego i z głową o­

partą o poręcz kanapy zapatrzyła się w dal, jak gdyby 
widziała przed sobą. tę nieznan:j. i odległą a świetną. 

przyszłość. 

_ Zrobisz to?-zawolał z zapałem młodzieniee.­
Szczęście ty moje... poeieeho-zl'obisz to? - Wszak 
prawda. Zdobędziesz sławę i pierwsze wśród kobiet 
miejsce? 

Tak-odrzekła, patrząe weiąż przed siebie. 
l na jakiej drodze myślisz się kształcić uko-

chaaa? 

- Zostanę doktorem. 
- Doktorem? - Ależ Kati, nic zajmowałaś się 

nigdy dotąd medyeyną. 

- To uie nie znaezy; jest to wzniosłe powoła­
Dle i moźnn. na tej drodze zyskać sławę. 

- Zapewne ... 
Horaey rozczarowany, me umiał sformułowaó 

swyeh myśli. 

- :Nie podoba ci się to ? -spytała z tą ironiją, 

która zawsze mroziła Horacego. 
~ Nie tylko mnie to dziwi. Nie ma to nie 

wspólnego z artyzmew, a ty przecież ... 
- A ja nie jestem przellież artystką - dodała 

spokojnie.- Lubię sztukę, ale powierzchownie--nie ko­
cham jej. 

Tak, powiedziała prawdę, Horacy oddn.wna prze­
czuwał, że tak jest. 

Nauka i tylko nauka zajmuje mnie uaprawd~ .,. . 
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Czy pyl doktór?-zapytał. 
Był dwa razy: mówi, że tu już nie uie po-

moze. 
- Ale ... żyje? 
- Żyje, jest jednak nieprzytomna; punna Bright 

eiedzi tam i słucha, a ona mówi, mówi i mówi ł. •• 
Doktór powiedział, że nie wrólli już do przytomności. 

Frankley zdjąt palto zasypane śniegiem, ~ De­
bora zaniosła go do kucbni. We drzwiach ukazała 
się głowa Zuzanny. 

- Ah! Panie Frankley -zawołała z rozpaczlł, 
Debora położyła palec na ustach, nakazując jej mil­

czenie i Horacy wszedł do pokoju chorej. 
Pokoik był mały i nizki, ale biały jak schronie­

nie młodej dziewczyny. Jasno perłowe obicie, tiulowe 
białe firanki u okien, takaż kotllra przy łóżku, po. 
krowce na meblach, kołdry, wszystko tu było białe 
juk śnieg, który \y tej chwili pokt-ywał Dola. 

Na łóżku, owinięta w biały ziełni~ny szal, sie­
działa wsparta na poduszkach konająca. Ella zajęła 
miejsce wprost niej, trzymają już jej lodowate l'ęce 
w swych dłoniallh. 

W zrokiem i ciepłem własnego ciała pragnęła 
zatrzymać uciekające życie opuszczonej staruszki i u. 
dawało jej się to po części. Chol'a mówiła cichym 
ale stanowczym głosem, zwracająe się to do Elli, to 
znów patrząc gdzieś przed siebie, jak gdyby otaczały 
ją tłumy słuchaczów_ 

- Ciężkie było życie-mówiła-ale byłam mło­
da i 'Od ważna! Mąż umart, matka zaj ęła s ię dziećmi, 
a ja poszłam w świat... CÓż.z tyciem swojem zrobió 
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